
Na SelTyi Konwencyi dnia ag. 
em denuncyowat dzieło nieiakiego pod na 
iſem Profesora Lacroix Francuzki ſpe~ 
tator re czafie Rewolucyi.• W  tern poda. 

w wątpliwość, czyli Francuzka Repy* 
likantjka Konftytucya ieft z woli Narcſ- 
u? chwali Konftytucye 1791. i wyiaśnia 
orzyści modrego Monarchycznego rz^- 

nad Republikantfk§ anarchyg, „
Z  Kon-

tfro , - 22.

DZIENNIK
3ATRYOTYCZNYCH POLITYKÓW  

W  L W O W I E .

Dnia 28go Stycznia 1-79 ,̂

' G a z e t y ,

FRANCY A,



Konwencya wielkie okazała nieakon* 
tentowanie z tego , powftała w  Maffie 1 
okrzyknęła: niech &yie R zeczp o jp o lita ! 
i kazała tak autora, iakóteź drukarza 
natychmiaft areſztować, a wſżyftkie exem- 
plarze owego dzieła ſkonfiſkować.

Deputowany Mailhe miał tu bardzó 
żywą mowę , w którey  mówił między in* 
nemi: ,,

F ra n cu z: który żąda Króla * nie 
ieft człowiekiem, ale T yg ry jem , nieprzy- 
iacielem ludzkiego ródżaiu. „  Nakońcu 
żądał d e k r e t u :  by każdy , któryby mó­
w ił o K r ó lu , był śmiercią natychmiaft 
karany. A le  mu odpowiedziano : że de» 
kret taki iuż ieft dawniey wydany.

•- Lecjuinio proiektoWał: aby. Deputa- 
cypm nakazano poddać ſpoſoby, iakby 

. -lóftatni potomek K rólów  Francuskich  
(  Delfin )  z kraiu oddalony bydz, mógł. 
To iednomyślnie dekretowano.

Ca mb o 11 i Bourdon de lO iſe  zakoń­
czyli feffye mowami, w  których wyra­
żali brzydzenie iię Francuskiego ludu 
godnością Królewlką, Konwencya de- 
bretowała; aby te mowy były drukowa-



f  i? I  )
n e , i do wſzyftkich gromad, tudzież ar* 
miów Rzeczypoſpolitey porozſyłane.

Teatr tuteyſzy pod nazwiſkiem Tb'a*  
trĄ franęois ieft zamknięty , część nay- 
więkſza naylepſzych Aktorów go porzu­
ciła, Pochodzi to z okazyi Cenzury,  
która naylepſzych ſztuk teatralnych nie 
pozwala prezentować z tego powodu , 
ponieważ role K rólów  i K rólowych w  
nich fię znaydui^.

Kommiflya Edukacyina zabroniła na 
T ea trze  używania wyſzyw anych ſukien, 
sbapeaux - b a s , i koſztownych ſzpad, .

W  Paryżu  konſkrypcyę nowa w  43 
ſekcyach przedfięwięto , ihz końcem fiu- 
Żby w oieney, iuż dla uprowidowania w  
Żywność, Jeńcy ftaraią. fig o zafiewy i 

mifſzaiij fig między rodowitych Francu* 
JJÓw,

Z  Paryża dnia 31, Grudnia.

Na Seflyi Konwencyi dnia 28. z oko­
liczności Royalizmu mówił między in- 
perni Bourdon de l’O iſe:  „O byw atele!  
jnuftmy korziyftać z wycięczenią nieprzy­

jaciół



ineiół naſzycb , mulimy ieſzcze przez '3, 
la ta , albo przynaymniey póty prowa­
dzić w oynę , pókiby 3* Rzeki nie były 
w  mocy naſzey, ,,

N a SeiTyi Konwencyi dnia 29. md» 
wił C lau ze l: „ Obywatele ! ikaraliście
Royalizm w  oſobie obrońcy Tyrannii 
( Lacroix ) teraz powinniście fanatyzm 
zniſzczyć. SkaHowaliście dzień niedziel­
ny: a nic nie wprowadziliście na iego 
mieyfce. Dziwuig fig mocno, że proiekt 
o obchodzeniu Dekętdów ieſzcze przyig- 
ty  nie ieft: Na to Konwencya dekreto­
wała : aby iutro roztrzaśnienie wſpo-
mnionego proiektp było przedfigwżigte ; 
Deputacyi zaś Ednkacyiney znaczne 
fum my naznnęzyła na rozſzerzenie nay- 
zdatnieyſzyęh Piſm do zniſzczęnit; fana­
tyzmu*

Mowa od Gregaire nie dawno mia- 
na powinna była wrażenie u Konwencyi 
ſprnwifi. Okazywał on w  t e y : iak fig 
mocno zdrowey polityce ſprzeciwia, ca­
ły  ftan duchowny zamiaft ziednania go  
dla Rzplitey, przez gwałty przywodzić 
do roſpaczy, i oporu ; tudzież , iak ieft 
okrutni ^ z e c z i , dla kilku, z łoczyńców



( m  )
f|an cały prześladować. Mówił on mię* 
dzy innemi : ,, Reprezentanci Narodu l
Mniemania o Religii przez oświecenie 
tylko , ale nie przez mus wykorzenione 
bydz m ogą, nie maſz zaifte okrucień- 
ftwa w ięk lzego, iak przymufzać kogo; 
aby w ierzył, iak drugi. Obywatele I 
Każda Religia , którey ucznie użnaią 
Rząd będący w  kraiu, powinna mieć od 
tego opiekę , a żadney przodkowanie nad 
innych nie ma bydz dopuſzczone. Każde­
mu ma bydź wolna cześć naywyżſzey  
iftności podług właſnego myślenia ſpoſo- 
bu, w  Kościofacb  czyli Synagogach , w  
Meczetach  czyli Pagocłacb. ( Kościoły  
u Indyanów. ) Rząd nie powinien wcho­
dzić , czy ktoieft ochrzczony, lub obrze­
żany , czy do A li  ab lub Jebowab zano- 
fi modły, czy nawet na wzór R gypcyan  

ołom ftawi Ołtarze. Takie ſentymenta 
ollandyi i Ameryce  świetność i boga- 
wa przyniofly, a przeciwne ogołociły  
rancyę pod Ludwikiem XIV. z zaludnie- 
ia , i ſprawiły haniebne rzeziei Zaifte 

icilk partyów Religii pomnaża ich opór, 
wzmacnia go bardziey.

"WTzak Proteftantów przez wiek  
ały prześladowano, przecież ieſzcze ich 

"irancya 3. milliony liczy. Pod Qeſpo-
tanai



tami w  A z y  i i  A fryce  pannie refigi} 
wolność , a czy i  ta w  wolney Francyl 
piieyſca znalpść nie ma? Wfcakże zarę­
czyliśmy tę wolność zdobytym Pro- 
wincyom , a czyli? w  tern wiarołomny­
mi bgdziem ? albo czyliż te mieć bgdą 
prerogatywę nad Francyę dawnieyſzą ? 
Może mi kto zarzucić : kąźdy może na- 
iożeyiftuio ſmoie w  wfaſtiem odprawiać 
fnieſzkaniu; Ależ bo olobliwie na tem 
aawifto nabożeóftwo, aby fig ſpokoynię 
do uczczenia naywyzſzey Iftnośęi zgro­
madzano, }V oyn a  td Vendee rzecze kto, 
35kędże ieięli nie- z  R e lig ii  i X i§ iy  po* 
ęh odzi? A  któż z owymi niegodziwymi 
zdraycami w  porównanie weźmie cno­
tliwych obrońców O yczyzny ? kazano 
pierwey Xigźom przyfiądź, przyfięgli, 
a teraz nayokrutnieyſze prześladowanie 
cierpią. Obelga , głód , topienie , były  
nadgrodą ich ppfinſzeńftwa. Obywate­
le ! Prześladowanie ieft niegodziwem ró­
wnie : czyli to fig to imieniem Filozo­
fii , czyli też imieniem Religii dzieie.

Naywigkſza ćzgść dobrze myślących 
Francuzów ſą Katalicy , a wſzelakp 
twierdzą niektórzy: iakhy ta Religia z 
Konftytucyą Republikantlką zgodzić fig 
nie mogła. A  czyliż w Ameryce i  zp 
fizw aycaryi  gorliwi Katolicy nie ſą ra­

zem

Wie
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getn gorliwymi Republikanami? Narodo- 
Wa Konwencya dekretowała tolerancyę, 
mimo tpgo iednak trwaią prześladowa­
nia. Zle myślący fnogą ich użyć za 
śrzodek poburzenia poſpolftwa. Nad to 
pubheznfe zgromadzenie ńa nabeżeóftwo 
łatwiey ttioźe bydź od Zwierzchności 
uważane , iak gdyby partye Religii 
przymuſzane były do zgromadzeń kąttt» 
w ych. &c. „

Różne Dzienniki Paryzkże  tey mca 
Wie wielkie daią pochwały.

W zględem proiektowanego przez 
Jahannota  zpiefienia ſekweftru położone­
go na maiątek pocWanych mocarftw K o a ­
licyjnych  były w  Konwencyi ſpory. D e­
putowany R am el  naybardziey naftawał 
na owo znieńenie dowodząc: ze honor 
Konwencyi tego wymaga  , abyśmy nie- 
frzyiacioiom  naſzym dali przykfad cnót 
R  epnblikantjkicb. Sam nawet Bonrdon 
de 1'OiJe tego był zdania. Na koniec 
po długich ſprzeczkach przyięła Kon** 
wrncya ów proiekt. z wyięciem tylko 
t e g o , co należy do Banku Hiſzpabjkie*  
go S . K aro la .

POL-
i
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P O L S K A .

Z  Poznania dnia  17. S tyczn ia .

Areſztowany tu Półkownik Poljkł 
za Uczeftniftwo w Inſurrekcyi Xawery  
JDombrowJki przy koócn przeſzłego mie- 
fi^ca uſzedł z areſztu.

Imperatorowa FLojſyiJka wziętego  
MST niewolę Jenerała Polfkiego Mirbach  
odeflała do N t ta w y , aby tam iako Szla­
chcic Kurlandjki od W ſpółziom ków byi 
lodzony.


